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Kraków, Czwartek 20 Lipca 159%. 


Przedpłata wynosi: 


w Krakowie : 


miesięcznie 1 złr. 35 cnt., kwartalnie 4 złr., 


półrocznie 8 złr., rocznie 16 złr. 


Za odnoszenie do domu dolicza się 15 cnt. 


miesięcznie. 


Na prowincji i w całej monarchji Austro-Węg.: 
miesięcznie 1 złr. 70 cnt., kwartalnie 5 złr., 


półrocznie 10 złr., rocznie 20 złr. 


Numer pojedynczy 6 ent, na prowincji 10 cnt. 


Z powodu zmiany drukarni dzisiej- 
szy numer Kurjera Polskiego wyszedł 
o godz. 12 w południe. 

Z tej samej przyczyny jutrzejszy 
numer opuści prasę o godź. 10. Na- 
stępne wydawać już będziemy bez 
zmiany jak poprzednio. 


Ae Lwowa. 


(Korespondvnyja własnu „Kuwjera polskiego* 


19 lipca. 


Prezydent naszego miasta p. Mochna- 
cki, wydał świeżo rozporządzenie, pole- 
cające odnośnym organom pilną baczność 
na porządki we Lwowie, ze względu na 
ustawiczne a bardzo groźne wieści o cho- 
lerze, która stoi u wrót Galicji na Po- 
dolu rosyjskiem i niepokoi wszystkich. 
Trzeba oddać wszelką sprawiedliwość 
władzom naszym, które w zeszłym roku 
roztoczyły nad miastem pilną i troskli- 
wą opiekę — dzięki czemu epidemja do 
Lwowa nie zawitała; miejmy nadzieję, 
że i obecnie uda się zabezpieczyć mia- 
sto od wtargnięcia tego strasznego go- 
ścia. Wypadek nagłego zasłabaięcia, jar. 
kiemu uległ d. 13 b. m. w Sanoku, pe- 
wien robotnik, powracający z Węgier, 
nie przedstawia niebezpieczeństwa: sek- 
cja dokonana przez doktorów Czyżewi- 
cza i Krokiewicza, wykazała nieżyt żo- 
łądka i kiszek. Tak więc dotąd, dzięki 
Bogu, w całym kraju niema ani jednego 
podejrzanego wypadku, lecz ostrożność 
wszelką zachowywać należy. 

Wystuwa krajowa nie przestaje bu- 
dzić jak najżywszego interesu we wszyst- 
kich kołach naszej publiczności. Energji 
dyrekcji zawdzięczamy, ten ciągły ruch, 
jaki w tej mierze panuje. Jeżeli coś 
nadzwyczajnego nie przeszkodzi, może- 
my się spodziewać wielkich po przy- 
szłym roku we Lwowie rzeczy. 

Rękodzielnicy bukowińscy zamierzają 
wziąć gremjalny udział w wystawie 1894. 
Czerniowiecka Gazeta Polska, której dzia- 
łalność skuteczna a wysoce dodatnia po- 
wszechnie jest znaną i cenioną w na- 
szem. społeczeństwie, nawołuje gorąco 
i zachęca «rękodzielników tamtejszych, 
aby wobec zamknięcia przed nimi rynku 
rumuńskiego, rozpoczęli akcją w kierun- 
ku Galicji. Slusznie twierdzi Gazeta Pol- 
ska, że tym sposobem wynagrodzą go- 
bie poniesione straty. 

Wydział krajowy, wchodząc w poło- 
żenie nieszczęśliwe pogorzelców w Hu- 
siatynie, przeznaczył dla nich 500 złr. 
zapomogi bezawrotnej; dla pogorzelców 
wsi Szlachiowa pod Szczawnieą przezna- 
czył 200 złr. 

W teatrze naszym zakończyła długi 
szereg gościnnych występów znakomita 
artystka warszawska, panna Marczelów- 
na, która tu, jak wszędzie i zawsze, 
święciła wielkie powodzenie. 

Obecnie grał po raz pierwszy w dniu 
wczorajszym najlepszy dziś w Polsce ko- 
mik, p. Frenkiel. Objął on na scenie 
warszawskiej spuściznę po genjalnym 
Zółkowskim — ulubieńcu stolicy. P. 
Frenkiel wkrótee zdobył sobie uwiel- 
bienie tej wymagającej Warszawy i zaj- 
muje teraz na scenie „Rozmaitości* naj- 
wybitniejsze stanowisko. 

W oddzielnem sprawozdaniu, które po- 
święcimy: teatrowi hr. Skarbka, pomówię 
obszernie i o goszczącym obecnie u nas 
artyście; teraz zaznaczam tylko, że sala 
teatralna na występie pierwszym nie- 
pospolitego następcy Zółkowskiego (gra- 
nv „Naszych najserdeczniejszych*) byłu 
przepełniona. 

W obec groźnej epidemii ospy, która 
tyle ofiar w bieżącym roku pochłonęła 
u nas wszędzie, Rada szkolna krajowa 
postanowiła żądać od uczniów, zapisu- 
jących się do gimnazyów na rok 1693/4 
świadectwa szczepienia ospy w ciągu 
dwóch lat ostatnich. Rozporządzenie to 
niezawodnie oddziała bardzo pomyślnie 
na zdrowotność młodzieży i ochroni ją 
w swych skutkach od niebezpieczeństw 
epidemii. 

Pożar Husiatyna budzi w naszem mie- 
ście wielkie współczucie dla nieszczę- 
śliwych pogorzelców ; lwowianie wezmą 
udział w niesieniu pomocy — dowia- 
duję się, że powstał tu komitet, zbiera- 
jący składki i dary na pogorzelców. 
w Husiatynie; dr. Henryk Nathanson, 
adwokat, pośredniczy w przyjmowaniu 
ofiar, do niego więc należy adresować 
wszelkie w tym kierunku przesyłki. — 
Namiestnietwo udzieliło 200 złr. zapo- 
mogi na rzecz Husiatyna. 


Redakcja i Administracj 


wychodzi codziennie o godzinie 9 rano. 


Z Zbaraskiego donoszą, iż jakieś po- 
dejrzane indywidua z Rosyi mają zamiar 
zakupywać nad granicą rosyjską ziemię 
w Gralicyi. Obecnie grozi sprzedaż do- 
brom: Obodówka, Huszczanka i Łozów- 
ka — i znowu jacyś żydzi rosyjscy 
ostrzą na nie zęby. Wiadomość o tem 
niezawodnie zachęci kogoś z naszych 
obywateli do uratowania pięknych dóbr, 
około 850 morgów liczących, od zatraty. 

Ciężki cios dotknął znanego poetę 
i publicystę, p.f Stanisława Rossowskie- 
go, — zmarła mu na szkarlatynę 5-le- 
tnia córeczka, Stasia, dziecko bardzo 
rozwinięte i dobre. Zbolałemu ojeu to- 
warzyszy ogólne współczucie, które choć 
w części bodaj ulżyło jego wielkiej, 
głębokiej rozpaczy... å. D. 


KRONIKA. 


Kalendarz. Dziś św. Czesława wyżn.; jutro: 
św. Daniela pror. 


Kalendarz myśliwski. W lipeu polować wolno 
najelenie, rogaczo, przopiórki i gołybie (od 
15-go), ptactwo. wodne i błotne, 

Kalendarz rybacki. W lipcu nie wolno łowić 
tylko raka samicy, Złowione ryby i raki muszą 
mieć miarę przepisaną, Wszystkie ryby idą 
dobrze na wędkę, szczególnio z rana i wieczo- 
rem, po drobnym deszczu i przy zachmiurzonom 
niebie. 


Kalendarzyk zabaw I zebrań w Krakowie. 


Czwartek 20 lipca. O g, wpół do 8 w. przod- 
stawienie toatralne w Parku Krakowskiem, 


Wspierajmy przemysł ojczysty! 


— Nabożeństwo. W kościele 00. Do- 
uinikuuów przypada w dn. 22, lipca uro- 
czystość Św. Marji Magdaleny, która 
obchodzoną będzie w niedzielę dnia 23 
b. m. 4 odpustem zupelnym. Suma 0 go- 
dzinie wpół do 11 przed południem. Nie- 
szpory 0 godzinie 4 po południu z wy- 
stawieniem Najświętszego Sakramentu, z 
kazaniami i procesją. 

— Radea Wł. Szymonowiez, nadpro- 
kurator państwa, wyjechał w dniu wczo- 
rajszym do Lwowa. 

— Odznaczenia. Stanislaw hr. Badeni 
otrzymał krzyż komandorski orderu Grze- 
gorza W. Order papieski wręczył hr. Ba- 
deniemu ks. metropolita Sembratowicz. 

— Do Chicago wyjechał onegdaj prof. 
Dr E. Dunikowski z gronem polskich tu- 
rystów w odwiedziny do Polonii amery- 
kańskiej. Pomiędzy innymi Towarzysza- 
mi Dra Dunikowskiego znajdują się pp.: 
rektor X. Dr Kloss, artysta-rzeżbiarz Tad. 
Barącz, Dr Tad. Bujak, J. O. Rogosz, 
architekt Kłosowski, Dr Dzioborek z Po- 
znania, Dr Kosz z Krakowa, Sozański,. 
właścicieł dóbr z Galicyi, Lubomirski z 
Warszawy, Kozłowski, literat z Warsza- 
wy, Sawicka, literatka z Krakowa, Tre- 
ter, właściciel dóbr z Galicyi, Cegielski 
z Poznania i prof. politechniki lwowskiej 
Dzieślewski. Turyści przybędą do Chica- 
go dnia 3 sierpnia. 

— Z „Sokoła“. Związek polskich gim- 
nastycznych towarzystw sokolich urządza 
we Lwowie w czasie od dnia 1 do końca 
sierpnia b. r. bezpłatny kurs teoretyczno- 
praktyczny dla nauczycieli, wzglądnie kie- 
rowników gimnastyki w towarzystwach 
gimnastycznych. (Cheący wziąć udział 
w tymu kursie muszą posiadać zasadnicze 
wiadomości z teorji i praktyki nauki gim- 
nastyki, kurs ten zaś będzie miał li tylko 
na celu rozwinąć i uzupełnić te wiado- 
mości; nieodpowiadający temu warunko- 
wi, nie będą mogli wziąć udziału w tym 
kursie. Nauka będzie odbywała się w „S0- 
kolo“ lwowskim pod kierunkiem tegoż 
nauczycieli. Celem ułatwienia pobytu we 
Lwowie, związek zapewni uczestnikom 
kursu bezpłatne wspólne mieszkanie. Kurs 
ten odbędzie się, jeżeli zgłosi się przy- 
najmniej pięciu uszestników. Towarzystwa 
mające zamiar wysłuć swego nauczyciela, 
względnie kierownika gimnastyki, zechcą 
0 tem zawiadomić związek w najkrótszym 
czasie. 

— W sprawie ustawy przemysłowej. 
Delegatów udających się do Wiednia w 
sprawie zmiany ustawy przemysło- 
wej zapraszamy, w celu porozumienia 
się, na zebranie poufne do sali "ow. kre- 
dytowego rękodzielników i przemysłow- 
ców na dzień 22 þm., tj. w sobotę 0 go- 
dzinie 12 w południe. (Floryańska 15, 
I piętro). Roman Chmurski, Stanisław 
Rehman, W. Kornecki, 

— Rada szkolna okręgowa zawiada- 
mia rodziców i opiekunów, że dzieci uro- 
dzone w czasie od dnia 1 listopada r. 1886 


i w r. 1887, a mające po raz pierwszy 
być zapisane do szkoły z początkiem ro- 
ku szkolnego 1893/94, nie mogą być 
przyjęte do wpisu bez legitymacyjnej kar- 
tki z Rady szkolnej okręgowej. Chcąc 
uniknąć ścisku i niedogodności dla osób 
interesowanych, biuro Rady szkolnej już 
teraz codziennie od godz. 8 rano do 2 
w południe kartki takie wydaje, rodzicom 
i opiekunom, oraz osobom uprawnionym 
do tego. 

t Zmarli: Karol Jeziorowski, autor 
wielu artykułów ekonomicznych, zamie- 
sze zanych w Tygodniku Rolniczym, wy- 
chodzącym w Warszawie. Smierć zasko- 
czyła go w wagonie w powrocie z Bad- 
Elster, pomiędzy Chebem a Pilznem. 

Michał Słomczewski, współpracownik 
Biblioteki Warszawskiej, zmarł w Paryżu 
od porażenia slonecznego w wieku lat 70. 

y Zmarli. Zofja Andraszek, żona in- 
troligatora, urodzona w r. 1871, zmarła 
w Krakowie dnia 18 b. m. 

Katarzyna Bojarska przeżyszy lat 83, 
zmarła w Krakowie dnia 15 b. m. 

— Z Wisły. Woda na Wiśle podnio- 
gla się wskutek nieustannie padających 
deszczów o 6 cali. 

— Niefortunna kapiel. W Wiśle po za 
mostem kolejowym, w pobliżu Dembnika 
kąpało się w miejscu niedozwolonem 
kilku wyrostków. Jakiś znajdujący się 
tamże amator cudzej własności zbliżywszy 
się nieznacznie do miejsca, w którym 
amatorzy bezplatnej kąpieli złożyli swą 
garderobę, zabrał takową i począł ucie- 
kać. Chłopcy spostrzegłszy złodzieja, nie- 
zwracając uwagi na Tormy europejskie, 
w strojach dozwolonych tylko w raju, 
puścili się w pogoń za rzezimieszkiem. 
Tenże jednak biegły w sztuce uciekania 
znikł chłopcom z oczu, roniąc w ucieczce 
jeden but, czapkę i kurtkę. 

Niefortunni kąpielowicza nie wiedząc 
jak się dostać do domu, gdyż pozosta- 
wiona przez złodzieja odzież stanowczo 
nie wystarczała na trzy osoby, po dłu- 
gim namyśle, ubrali w niekompletny 
ów strój jednego % towarzyszy, który 
zadłkami dotarł do miasta, i przybrawszy 
się należycie, postarał się dopiero 0 kom- 
pletną garderobę dla swych kolegów, 
oczekujących na takową w wodzie. Wy- 
rostki powracając do domu już późnym 
wieczorem, podobno zaprzysięgli, iż ni- 
gdy w miejscach niedozwolonych i od- 
ległych od miasta, kąpać się nie będą. 

— Koncert spacerowy „Harmonii* 
z powodu nieustannego deszczu, został 
wczoraj zaniechany. Utwory, jakie miały 
być na koncercie wykonane, odegrane 
zostaną bez żadnej zmiany na płantach 
w przyszłą środę. 


F 
Franciszek Duchinski. 


W piątek umarł w Paryżu znany Li- 
storyk polski Franciszek Duchiński, mąż 
znanej poetki lirycznej. Zgasły uczony 
urodził sie w roku 1817, a od rychlego 
już dzieciństwa zostawał pod opieką mo- 
żnej rodziny polsko-rusińskiej Tyszkiewi- 
czów, mianowicie zaś wiele zawdzięczał 
Henrykowi Tyszkiewiczowi, który przez 
lat kilkadziesiąt był kijowskim marszał- 
kiem szlachty. Jako syn Rusi polskiej 
śledził Duchiński w młodości juź z wiel- 
kiem zajęciem stosunek tej prowincji 
do całości ojczyzny, a w domu 'Lyszkie- 
wiczów, który był jednym z najsilniej- 
szych łączników historycznych Rusi i 
Polski, znalazł wiele materjałów do stu- 
djów swoich. Później rozwijał zmarły bi- 
storyk badania swoje pod kierunkiem Gor- 
dona i Winnickiego, którzy na Małej 
Rusi głosili prawdziwsze pojęcia 0 sto- 
sunku kozactwa do ojczyzny, a następnie 
badał życie Zadnieprza i wśród potom- 
ków kozaczyzuy Uhmielnickiego szukał 
staropolskich podań i dokumentów dla 
ojczystej historjografji. 

Po dłuższym pobycie w domu Anieli 
zMorzkowskich Kadziwiłłowej, której sy- 
na kształcił wraz, z światlym kapłanem 
Jaccottinem, podróżował Duchiński po 
różnych krajach Europy i 8 lat przeby- 
wał w Turcji, a wróciwszy w roku 1845 
do kraju schronił się po kilkumiesięcznym 
tamże pobycie, w czasie rzezi galicyjskiej 
do Francji. 

Tu.rozwinął Duchiński w całej pełni 
historyczno - naukową działalność swoją, 
a europejskie zjednał sobie imię dzieła- 
mi o pochodzeniu narodu rosyjskiego, 
który zaliczył do szczepu mongolskiego 
grupa uralsko-altajska), wykluczając go 
z wielkiej słowiańskiej rodziny. Teorja 
historyka naszego zyskała sobie swego 


czasu rozgłos powszechny, a nawet wy- 
tworzyła szkołę, pogłębiającą i rozsze- 
rzającą zasady Duchińskiego, które po- 
pierał np. Talbot w dziele swojem, prze- 
tłumaczonem na wiele języków „Europe 
aux Européens“. Paryskie ministerstwo 
oświaty rozporządziło nawet, aby podrę- 
czniki szkolne układano według teorji 
Duchińskiego, a w rozporządzeniu tem 
tkwi najjaśniejszy dowód jak wielkiem 
powodzeniem cieszyły się wonczas dziela 
historyka naszego we Francyi, która oczy- 
wiście nie rozkoszowała się jeszcze dzi- 
kiem małżeństwem z Rosją. 

Zmarly uczony prace swoje publiko- 
wał w języku włoskim, francuskim i pol- 
skim, a w r. 1848 i 1849 zasilał mia- 
nowicie dziennik genueński Corriere mer- 
cantile, starając się wśród Włochów roz- 
jaśnić mętne pojęcia o Polakach i Sło- 
wianach. Z licznego zastępu uczonych, 
którzy rozwijali teorye Duchińskiego wy- 
mieniamy tu Bema, który wykazał odrę- 
bność cywilizacji słowiańskiej i rosyjskiej, 
dalej Jabłońskiego. który wyjaśniał nie- 
słowiańskie pojęcia fińskich plemion 
wschodnich w podaniach o duchach i dja- 
błach — wreszcie Władyslawa Gołem- 
biowskiego. 

Dzieła Duchińskiego nie zostały do- 
tychczas w całości publikowane. choć 
Leonard Chodźko kilkakrotnie w tym celu 
przedsięwziął starania. 

Świeżo zgasły historyk bolał nad tem 
nie mało i w ostatnich latach życia, 
które spędził w Paryżu przy boku mał- 
żonki swojej Seweryny, skarżyl się nie- 
raz na sceptycyzm, który młędsze po- 
kolenia okazują w obec pomysłów jego. 


TELEGRAMY. 


Dnia 20 lipca. 


Wiedeń. Znana szajka oszustów Adutż, 
Benvenisti i Weiss w procesie przed try- 
bunałem przysięgłych zostali skazani 
na surowe kary. Po godzinuej uuradzie 
wydali przysięgli następujący wyrok: Na 
zapytanie odnoszące się do Adutia jedno- 
glośnie ták, przyczem trzy głosy oświad- 
czyly się przeciw „działaniu w porozu- 
mieniu z Weissem*, na zapytanie odno- 
Szące się do Benvenisti' ego jednogłośnie 
tak, na zapytanie odnoszące się do Weis- 
sa 9 głosami tak, 3 głosami nie. 

Z kolei przedstawiciel prokuratoryi 
wniósł surowszy wymiar kary. 

Przedstawiciel banku austro-węgier- 
skiego dr. Rudolf Proksch zażądał imie- 
niem prywatnej strony poszkodowanej 
zwrotu od oskarżonych kwoty 80211 złr., 
przyczem wniósł, aby znalezione przy 
Aducie 49000 złr. bezzwłocznie bankowi 
zostały wypłacone. 

Wyrok trybunału opiewał; Adutt zo- 
stał skazany na 6 lat ciężkiego więzie- 
nia, Benvenisti na lat 7, a Weiss na lat 
5 takiegoź więzienia, 

Bankowi austrowęgierskiemu przyzna- 
nem zostało żądane zadosyćuczynienie. 

Oskurżonych stawia trybunał raz na 
zawsze pod nadzór policyjny. 

Obrońca Adutta dr. Winternitz zgło- 
sił odwolanie od wymiaru kary, jakoteż 
zażalenie nieważności przeciw skazaniu. 
Obrońca Benvenistiego dr. Kranz za- 
strzegł sobie czas do namysłu, obrońca 
Weissa dr. Elbogen zastrzegł sobie ró- 
wnież czas do namysłu, zaznaczając, iż 
od wymiaru kary zgłosi odwołanie. 

Paryż. Na interpelację Dreyfusa w 
sprawie syamskiej odpowiedział Develle 
co następuje: Pierwszym powodem za- 
targu francusko-syamskiego byly spory 
sąsiedzkie na lewym brzegu Mekongu. 
Wypadkiem który wywołał wystąpienie 
czynne rządu francuskiego było zamor- 
dowanie inspektora Grosgurina, w łóżku, 
skrytobójczo, z rozkazu syamskiego man- 
daryna. Na przedstawienie Francyi Syam. 
zażądał czasu na przeprowadzenie śle- 
dztwa. — W tejże sprawie wysłał rząd 
przed tygodniem deputowanego Le Myre 
de Vilers jako specjalnego pełnomocnika 
do układów z Syamem. W toku tej akcji 
zaszły wypadki z dnia 18 b. m. 

Podniesionym głosem oświadczył dalej 
Develle: Przypisują mi niegodną rolę 
w stosunku do Anglii. Faktem jest, że 
w Marcu b. r. zawiadomii nas lord 
Rosebery i lord Dufferin o udawaniu się 
Syamu o protekcję do Anglii. Anglia 
złożyła wówczas oświadczenie, iż sprawa 
mekongska nic jej nie obchodzi i że nie 
podejmuje się żadnej interwencji. Zapy- 
tywali jednakże przedstawiciele rządu an- 
gielskiego. co znaczyć mają pogłoski, jakoby 
Francja zmierzała do zajęcia Bangkoku. 
Na to odpowiedziałem -- mówił Duvel- 


Rocznik V. 


Cena ogłoszeń: 


Za wiersz petitowy, lub jego miejsce, za 
pierwszy raz 10 cent., za następne po 5 eni. 
Drobne ogłoszenia zwykłym drukiem po 2 cnt. 
od wyrazu, tłustym drukiem po 5 ent. od 
wyrazu. Minimum ceny drobnych ogłoszeń 


25 ent. 


a: ulica Szewska Nr. 7. 


„Nadesłaneś 20 ent. od wiersza. 


Adres dla telegramów: 
„KURIER POLSKI* — KRAKÓW. 


Rękopisów Redakeja nie zwraca. 


le — iż jeśli Francja krok taki uzna za 
konieczny, wówczas zakomunikuje swój 
zamiar Anglii, a to dlatego, aby ta o- 
statnia mogła poczynić stosowne zarzą” 
dzenia dła ochrony swoich poddanych, 
zamieszkałych w Syamie. 

Kiedy natomiast Anglia, jak to po- 
wiedział Grey w Izbie gmin, wysłała swoje 
łodzie kanonierskie na wody Indochiń- 
skie, Francya zażądała wyjaśnień, De- 
velle odczytuje depeszę wyprawioną przez 
się w tej sprawie. Depesza jest stylizo- 
wana nader stanowczo. Anglia odpowie- 
działa, iż nie zamierzu bronić Syamu, 
lecz tylko rozciągnąć opiekę nad swoi- 
mi poddanymi. 

Zakończył Develle zapewnieniami, iż 
rząd postara się o zadosyćuczynienie 
dla Francyi, i działać będzie (z naci- 
skiem) z energią. 

Na wniosek Deloncle'a i Dreyfusa wy- 
raziła Izba rządowi pełne zaufanie. 

Paryż. Soir dowiaduje się, iż rząd 
fraucuzki przesłał Syamowi ultimatum, 
na które nastąpić ma odpowiedź w cią- 
gu 24 godzin. 

Paryż. Kwota odszkodowania, jakiej 
żąda l'rancya od Syamu wynosi 3 mi- 
lony franków, w co nie sa wliczone 
pretensye osób prywatnych. 

W razie gdyby Syam wdał się w ro- 
kowania, juko zakładu domagać się będzie 
Francja wydania jednej z fortec, lub 
też wygodnej przystani. Forteca ta czy 
też przystań pozostawać będzie w ręku 
Francuzów tak dlugo, aż się nie skończą 
układy odnoszące się do odszkodowania 
za” koszta wojenne i regulacya granic. 

Paryż. Temps donosi z Saigonu, iż 
kapitan francuskiego statku „Forfait“ 
został przez Syamczyków ujęty, ale zdo- 
łał uciec. Syamczycy grozili mu roz- 
strzelaniem. 

, Londyn. Daily N ew s występują prze- 
ciw Syamowi. Należy wejść w położenie 
Francyi. Anglia powinna dać Francyi 
wolne ręce tak, aby ta ostatnia nie 
miała żadnego powodu do narzekań. 
Syam jest krajem na pół. barbarzyńskim, 
rząd syamski niedołężny. 

Lewy brzeg Mekougu nie wart krwi 
ani jednego angielskiego grenadiera. 

Londyn. Podczas gdy Times czuje się 
zadowolniony wyjaśnieniami Develle'a, 
Standard bardzo ostro występnje prze- 
ciw Fraucji. Francja postępowałaby nie- 
bacznie, porywające się na kroki bezpra- 
wne w Syamie. Kroki podobne mogłyby 
wywołać następstwa, o jakich nie marzą 
francuscy dziennikarze. Wiele pism an- 
gielskich wykazuje, iż Syam leży oddawna 
w sferze interesów augielskich i że udział 
Anglii w ruchu handlowym z Syamem, 
wynosi 80%, ogólnego handlu zamiennego. 


NADESŁANE. 


(Rubryka Nadesłane nie pochodzi od Re- 
dakcji, która też za nią odpowiedzial- 
ności nie przyjmuje). 


Podziękowanie. 


Pan Adolf Gucwa, artysta malarz z Tar- 
nowa, malował w roku przeszłym i bie- 
żącym u podpisanego cały kościół para- 
fialny. Powierzone sobie roboty wykonał 
teuże ku ogólnemu wszystkich zadowo- 
leniu, a rzeczoznawcy oddali pochwałę 
Jego sumiennej i artystycznie wykonanej 
prucy. Gdy nadto p. Guewa robety te 
za przystępną cenę wykonał, a. więcej 
zrobił, aniżeli się zobowiązał. przeto po- 
czuwam się do obowiązku temuż publi- 
czne moje uznanie i podziękowanie wy- 
razić, tudzież polecić g0 przewielebnym 
rządcom kościołów z całą sumiennością 
do podobnego rodzaju robót. 

Wojnicz dnia 18 lipca 1898. 

Ks. Józef Rosner. 


proboszez i dziekan. 


Pończochy gumowe na żyły 
kurczowe, paski ruptnrowe i 
pasy brzuszne, gorseciki do 
prostego trzymania oraz wszel- 
kie wyreby w zakres rękawi- 
cznictwa wehodzące 


polecają 


Bracia BILEWSCY 


w KRAKOWIE 
obok kościoła N. P, Maryi. 


+ 


ER, 


KURJER POLSKI. 


a" w Krakowie, przy ul. Krowoderskiej L. 131 (dom własny) qPtyńkawyjinym 


y G 
R © ą założony został dla wygody Szanownej P. T, Publiczności, urządzony na sposób warszawski z altanami 
3% dla dzieci zabawy (huśtawki), strzelnice wiatrowe, kręgielnie nowego systemu (pod górę chyżą) itp. 


Lokal restauracyjny sympatycznie umeblowany, pomieszcza bilardy om ezytełnię. Kuchnia wyborowa, potrawy smacznie przyrządzone, abonament przyjmuje na śniadania, objady i kolacje, 
ciasta codzień świeże, kawa, śmietana, mleko. podaje się gorące lub zamrożone, chleb wiejski zdrowotny dwa razy dnia Świeży, masła i sery różne. Piwnica zaopatrzona w doborowe i naturalne węgierskie, 
austrjackie, francuskie wina i szampan. Wódki i nalewki wszelkiego gatunku. Na większe zebrania odstępuje lokal wraz z usługą. Co niedzielę i środę koncert muzyki krakowskiej (Harmonji), wstęp 
wolny, obsługa szybka i rzetelna, ceny ile możności umiarkowane. Ogród otwarty od godziny 6 rano do 10 wieczorem. — Poleca się laskawym względom Szanownej P. T. Publiczności jako doświadczony 
restaurator ogrodów w Warszawie, Kijowie i Odessie. 626 2 10 Pozostaje z poważaniem Zarząd ogrodu „„UJ.-.AZDÓW EKA“: 


Pe Jka (TE GR 


|E Sokół i Sokolica 


dwa gatunki wódek 


uznanych przez powagi lekarskie za zdrowotne j 


w Krakowie, 
, ul. św. Anny I. 3. 
(Hotel Victoria). 


Pierwszy krajowy koncesjonowany 


ZAKŁAD MEDALIKÓ 


„Emanuel od św. Józefa“ 
Kraków. ulica Sienna Nr. 12 (naprzeciw gimnazjum św. Jacka i jatek miejskich). 
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PIERWSZA ZWIĄZKOWA 


PRACOWNIA OBUWIA 
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Posiada zapas gotowych medalików własnego wyrobu z wizerunkami Świętych 


EAOODGSSE 
WE G=SEWEGR 


Król. Różańca św. (cudowny obraz u OO. 


cudowny obraz u 00. Reforniatów 


rzystwa na członków protektorów i zwyczajnych, przyjmujo Dy- 


do kąpieli nasiadowych własnego wyrobu 


z polskimi napisami, a mianewicie: | (Stowarzyszenie zarejesir, Z OBTALICZONĄ norękąa) wyrabia i sprzedaje Sy 
grass*) złr. ct. £ złr. et* i A Z 4 A A Ép H 7 4 - 
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= » średnie) . 5,6 5 IEM]  rórdy(GElMA) « 5 s 0 6 0 BE dziecinnekody4DicEYdOPIGPar" SOLZ Rt ? i -R 
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© mm R m A: ? aidai) 0 NE: py Oblnb Najśw. Marji Panny o 0 wych odlewów, jak najstąranniej po przystępnych raa W t Iki d k . 
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MECENAT Najśw. Marji Panny. . 0 Sa Jana Kant. Patrona Polski . . . 1:40 , Najlepszą . Miarą Jesi wygodę NŻYTANE obuwie ; anny, SLO l o $ apania 
areal jercu Marji i Serca P. Jezusa. 1-4 jw. Wincentego ù Paulo z Matką Boską E $ Y 3 i a 4 
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Dominikanów w Krakowie. . . . 1:40 w Krakowie (średnie) . . . . . 1:40 rekcya Towarzystwa w Krukowie, ul. św. Gertrudy L. 12 parter. i oleca 
Pamiątka Rekolek. i Mis. ze św. Win- Matki Boskiej Pecieszycielki ntrapionych Cenniki wyrabianego przez Towarzystwo obuwia wysyłam p 
" centym s, peulo © 3 5 RY owe IT) cudowny pi: PP. Prezentek w opłatnie y ysyramy = KAROL MARITS W krakowie V itala 8 
Pamiątka Rekol. i- Mis. z M. B. Nieusta- Krakowie (średnie) . . . . . . 1-40 5 = (U JI 
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S = È in Kostka pcs s, 140 | Pan Jezus Cudowny w Mogilo (średnie) 1-40 SESEEESESEEJESEESSEESSE"e ielki wybór ; 
| Pamiątka Fekol.i Mis,zś.Ignacym Lojolą 1:40 | Trzeci upadek Panu Jezusa, w Kalwarji 
sg 8 Błogosł. Kunegundy Patronki Polski (wła Zebrzydowskiej (okrągło) 2. AB | GAPAWAGOE ÓW AP AGÓWE EE ZANE AO SE SN PN SEE] PRAWDZIWYCH TULSKICH SAMOWAROW. 
sność PP. Klarysek w St. Sączu . —— | Serca Pana Jezusa (dla obrządku gre- £ ( =h 3 a) - p= 
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D es ment ć FAT FAA ję W 
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a : RE Kraków: UI. Grodzka l. 51. . 7 
=, g Kraków, Rynek, Linia A—B, L. 39, Lwów: UL Jasielloaika 9. $ Q i Do Zakładu przyjmować będę uczniów uczęszcza- 
2 Zi poleca w wielkim wyborze i po umiarkowanych cenach Przemyśl: Ul. Kobromilska 1. 73. $ jących do szkół publicznych, jukoteż uczących się pry- 
N 8 Styj: Rynck I! 26. M. Waldmann. watnie lub przygotowujących się do szkół zawodowych 
am È WYROBY OPTYCZNE Drohobycz: Rynek 1. 15. Rosenscheim. | EDO OC UJA CYC y O AEE 
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owe i wyścigowe z pierwszorzędnych fabryk paryskich, Lornetki salonowe damskie z prawdzi- pes F DEA ee SZ t x 3 . ij 
wego SR Tdktet i rogu, Okulary, Owikiery, Milroskepy, Lupy, Kompasy, Maszynki elektryczne $ E li A REN a ah Ra R ustnie w hotelu Europejskim we Lwowie. . 
= lekarskie z prądem stałym i indukcyjnym, Instrumenta niwelacyjue, miary budowlane, wodne è i 5 ć e RACE $ 3. Władysł A towi 
i wagi. — Urządza Dzwonki elektryczne, Mikrofony, Gromozwody, oraz utrzymujs na składzie | 4 Z uszanowauiem Hecker 6. Vaternacht 638 3 2 auystaw Axentowicz, 
wszelkie potrzeby do tegoż, jako to: dzwonki. tastry, drut izolowany i bakterje. 514 8 10 ź > A 
Wszelkie reperacje wykonuje bezzwłocznie. — Zamówienia z prowincji wysyła odwrotną pocztą. ANANA ANANA NANA AEP PPP BBBOSGBGOSBEGEG EZR EF 


Odznaczony wieloma listami uznania, w roku 1866 założony 
PIERWSZY KRAJOWY 


Magazyn wszelkich przyborów kościelnych 
DLA OBU OBRZĄDKÓW ` l 


Sik PRA ABASO RTH GO 


NNsssssseses|a|ssesesesh 
o Skład towarów żelaznych i norymberskich 


Franciszek Cembronowicz 
MAJSTER SZEWSKI, 


w Krakowie, ulica św. Tomasza l. 21. — Filia ulica 
Florjańska l. 15, 


6-14 poleca w doborowym zapasie 


obuwie własnego wyrobu 
damskie od 3 złr 25 ct., męzkie od 4 złr. 25 ct., buty od 9 złr. 50 ct. 


i i Npółka 


armonij, 


429 8 10 


o° EMANUEL TILLES . 


pod firmą 


fish 


i wyżej. stosownie do wymagań, oraz przyjmuje do reperacji obuwie | © > a 
męzkie, damskie i kalosze. (5) WEW WIN w Krakowie, Rynek A—B, Nr. 46, 


przy ulicy Grodzkiej I. 36 (we własnym domu). 


poleca P. T. Duchowieństwu ornaty, kapy, sztandary, komże etc., jak 
rówuież statny, monsźraneje, kielichy, lichtarze, świeczniki, lam- 
PY, oraz wszelkie w zakres magazynu przyborów kościelnych wchodzące przedmioty 

Q po cenach znacznie tańszych od wiedeńskich. — Wszelkie szyta 
x liturgiczne haftuje i wykończa się w moich pracowniach ze znajomością artysty- 
czną i ściśle na oznaczony termin. 


o Y | Wielki wybór chińskiego srebra, z pierwszorzędnych fabryk. jak CHRISTOFLE 
(ABBGBEBGEBEG | GBEBGBESBĄ X i i Spółka w Paryżu i innych. 95 8 50. 


ZET] REALNOŚĆ | 


do sprzedania 


składująca się z 3-ch domów frontowych 
i ofieyn piętrowych oraz z placu pod 
budowę przy nlicy nad Rudawą Nr. 11, 
stosowne dla P. P. przedsiębiorców na 
fabrykę lub jakieś przedsiębiorstwo. 


Wiadomość na miejscu. 


LOD 


Poleca swoje zapasy tawarów jaka to: 
noże, widelce, łyżki z różnego metalu, scyzoryki, korkociągi, noży- 
czki i brzytwy. Wagi balansowe, kuchenne i decymalne, Przyrządy 
i naczynia kuchenne, żelazne i blaszane emaljowane, Samowary tul- 
skie, tace, ceraty. Narzędzia rzemieślnicze, zamki, kłódki, okucia itp. 
Główny skład kas ogniotrwałych, Piece żelazne, tace przed piec, 
łóżka, umywalnie i wieszadła, Ceny najumiarkowańsze i stałe. 


0 


1 kilometr od Krakowa po- 


DWOREJ łożony, składający się z 14 


morgów ornego gruntu, ogrodu, domu murowanego, 
stajni murowanej i stodoły jest z wolnej ręki zaraz 
do sprzedania i objęcia. Wiadomość pod L. 38, ulica 
Dietla II piętro u P. Ch. S. 628 5 5 
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ZEZNANIA EAA) G EA E E E ZZ ZZ (0) 
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2 SKLAD PIWA i PORTERU 


Z BROWARU 
æ- Mroyksiecia Albrechta 


j Ww GZ Woe U- 


= Pierwsza Galicyjska Fabryka 
: 
SR 
SA 
Eh Takowe sprzedają po nastepujących conach: 


słomianych opakowań do flaszek 
w Krzeszowicach (stacja kolei półn.) 
poleca swoje wyroby. — Ceny fabryczne. 


DOM 


murowany, nowy jednopiętrowy składa- 
Jący się z 15 ubikacyj i trzech sklèpów 
frontowych, oraz plac i ogród mogący 
być pod budowę, pod bardzo przystęp- 
nymi warunkami do sprzedania. Wiado- 
mość w Administracji „Kurjera Pol- 


ieiszei i wiekszej ilości 568 skiego“ w Krakowie D. D. 3 3 

w mniejszej I WIĘKSZEJ II0SCI WC PEWICHENA CI N 
RENE Zdolny ogrodnik, 

| PIERWSZY HANDEL DZICZYŹNY | z odowią tdk e es „dokładnie oboznany 


i towarów korzennych grodach i inspektach oraz z uprawą ananasów, 


fachowo aYkartnicony v pi RRC drzew 

: s . z owocowych i jarzyn, biegły w ogrodnietwi 

K. Knoreck i Spółka kombim, szkółek, 
Kraków, Floryaiska 23, 


dekoracyjnem, zakładanin klombów, szkółek, 
Poszukuje się 


robieniu bukietów i wieńców itd., posiadający 
WSPÓLNIKA 


chlubne świadectwa, poszukuje stałej posady 
od 1 sierpnia r. b. lub później, w kraju albo 
zagranicą. Łaskawe zgłoszenia przyjmuje Ad- 
ministracja »Kurjera Polskiego< pod adresem: 
posiadającego gotówki 1000 złr. do 
handlu towarów mięszanych z wyszyn- 
kami trunków. Wiadomość w Admini- 
| stracji „Kurjera Polskiego“ w Krakowie 


Potrzeba rządcy zdolnego 
z tiobremi świadectwami i kilkoletnią praktyką. 
Zgłoszenia przyjmuje handel Wgo Michuła KARASIA, Kraków, 


wypr eI bh 1h 1e 1 Ae TA e Ta TTT e TA 
W NOWYM 


Magazynie Mebli 
w krakowie, przy ml. Wiślnej Nr 3, 
wielki wy bór mebli 


z własnych pracowni dostarczony 


Ludwika Chomiaka i Władysława Duvala 


tapicera. stolarza. 
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$ Piwo cesarskie . 10 ct. | Porter 16 et. 
„ marcowe . 12 „ |Ale . . . . . 168, 


Przy odbiorze 10 butelek naraz odpowiedni rabat. 
Również przyjmuję zamówienia na piwo Żywieckie 
w beczkach. 


% G. LAZAR. — KRAKÓW, 
a ul, św. Jana, 1. 9, na dola w podwórzu. 
m 


COPPEE EEEE PEASAAR 
Na pamiątkę Pierwszej komunii św. 
i Bierzmowania 
także na nagrody: 
Obrazki św. i książeczki polskie do nabożeństwa 
poleca 105 11? 


w 


BA 


Zaletą wyrobów tapicer- |Ę Wyroby stolarskie przo- 
skich. przedewszystkiem || dować mogą jako pewne 
jest w najlepszym gatunku | z suchego i zdrowego ma- 
materjał użyty i z elegan- || terjału zrobionę, jako gu- 
cją gustowne odrobienie. stowne i stylowo ujęte. 
Ceny bardzo nizkie. 


Najświeższe žurnale lub własne rysunki przedkła- 
damy. Że sumienne wykonanie ręczymy. Polecamy an- 
tyki na składzie i przyjmujemy takowe w komis. 


Ludwik Chomiak Władysław Duval speczalny Skład artykułów dewocyjnych 


Tapicer. Stolarz. 170 Kazimierza zaj czkowskie 0 
/ WA UZNA AA NAN AAAA ANAA ZA | pod „Aniołem“, plac aa L8w fs 
Plac Marjacki I. I. 


RUDOLF HERLIGZKA, Kraków, unik 6. k, skład specjalnych tytoni i cygar. 


Poleca ramy do obrazów, papier listowy w kasetach w najnowszym guście, perfumy, mydła o różnych zapachach, po bardzo niskich cenach, szezotki, szczoteczki do zebów, grzebienie, ramki z drzewa 
i metalu, wyroby japonskie, jako też wyroby skórkowe ńa nową monetę. Dla J. M. W. Księży poleca obrazki koronkowe francuskie z pierwszorzędnych fabryk po cenach fabrycznych. 


ANTONI SCHULZ! 


w Krakowie ul. Szewska 18, 
puleca dobr? i naturalne OEDENB URG- 
SKIE WENA butelka bialego po 50, 65, 
75 i L złr., butelka czerwonego po 55. 65, 

80 i złr. W beczkach znacznie taniej. 
636 8 10 
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28. F. Fiirchtige. 1—2 
pod lit. M. G- 
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Wydawca, naczelny i odpowiedzialny redaktor: Dr, lózaf Orłowski, W drukarni W. Kornackiego w Krakowie. 


